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250 napadów w czasie od 15 czerwca

Władze bezpieczeństwa w  w alce
przeciw zamachom band na swobodę Głosowania Ludowego

(PAP). Włada® Bezpieczeństwa
Publicznego, mając na uwadze za­
mierzenia reakcyjnego podziemia 
zerwania Głosowania Ludowego, zor 
ganizowały przy Obwodowych Ko­
misjach Głosowania Ludowego grupy 
ochronne, w skład których weszli 
funkcjonariusze Bezpieczeństwa, Mi­
licji Obywatelskiej i członkowie OR 
MO.

,W czasie od 15 czerwca do 2 lip­
ca b. r. Władze Bezpieczeństwa za­
notowały na terenie kraju ponad 250 
napadów terrorystycznych, w tym 
na członków Obwodowej Komisji 
Głosowania Ludowego — 37, na lo­
kale Komisji — 63, na działaczy PPR, 
PPS, SL i SD oraz na funkcjonariu­

szy bezpie czeństwa publicznego i I spraw Głosowania Ludowego ś. p. 
przedstawicieli wojska — 70. I  Jana Szczepańskiego.

Podczas napadów zostało zamor-J W pow. lubelskim, w miejscowo- 
dowanych 14-tu członków Obwodo^ ści Charłęż, zabitych zostało przez 
wych Komisji Głosowania Ludowego, bandą 9_ciu członków PPR, w tej 
a  7-miu odniosło ciężkie obrażenia, liczbie jeden członek Komisji Obwo- 

Tak np. we wsi Druki'Sytniewo,' dowej. 
powiatu łomżyńskiego NSZ-owscy| W województwie krakowskim, 
bandyci zamordowali przewodniczą* banda „Burzy" napadła dnia 29 ub. 
cą Obwodowej Komisji Głosowania m. na lokal Komisji Obwodowej. Na- 
Ludowego nauczycielkę ś. p. Euge- pad został odparty przez grupę o-
nię Malnecką.

W Kamieniogórze, woj. wrocław­
skie został zabity Przewodniczący 
Komisji Wyborczej Obwodu nr. 4 
ś. p. Jasiński.

W pow. płońskim, banda zamordo­
wała delegata gminnego PPS dla

Perfidny Albion
Gdy dziadowie nasi rozprawiali o polityce i wspominali 

Wielką Brytanię, nie mówili nigdy Anglia, lecz posługiwali się 
zawsze nazwą „perfidny Albion”. Przykre jest bardzo, że to okre­
ślenie przychodzi na myśl teraz, gdy mówimy o pewnych posu­
nięciach rządu Wielkiej Brytanii, tym bardziej przykre, gdy 
uprzytamniamy sobie, że jest to rząd partii socjalistycznej — 
Labour Party.

Przed kilku dniami felietonista „Robotnika”, pisujący pod 
pseudonimem Avis, wspomniał o tym, że rząd Wielkiej Brytanii 
jakoby wstrzymał się z ratyfikacją polsko - angielskiego układu 
finansowego. Avis powołał się na audycję radia londyńskiego, 
a ponieważ radio to, znane według początkowych liter nazwy an­
gielskiej jako B. B. G , odnosi się nieprzychylnie nie tylko do pol­
skiego rządu, lecz takie do rządu angielskiego, powstrzymaliśmy 
się od komentarzy politycznych.

Jak się obecnie dowiadujemy, tym razem informacja B.B.C. 
była zgodna z rzeczywistością. Dnia 28 czerwca, ambasador R. P. 
w Londynie Strassburger, rzeczywiście otrzymał notę rządu Wiel­
kiej Brytanii, zawiadamiającą rząd polski, że układ finansowy, 
podpisany dnia 24-go czerwca przez przedstawicieli obu tych rzą­
dów, na razie nie może być ratyfikowany przez stronę angielską. 
Jako powód podane są... uchwały z Tałty, zobowiązujące rząd 
polski do przeprowadzenia wyborów parlamentarnych, fakt, że 
dotychczas nie jest określony termin wyborów, oraz brak ordy­
nacji wyborczej.

Przede wszystkim rzuca się tu w oczy dziwne conajmniej ze­
stawienie dat. Czyżby te wszystkie „fakty”, tak doniosłe zdaniem 
rządu brytyjskiego dnia 28 czerwca, nie były znane temuż rządo­
wi dnia 24 czerwca, czyli w dniu podpisania układu finansowe- 
R°-? Co się zmieniło w ciągu tych 4 (dosłownie czterech) dni? 
Co skłoniło rząd Wielkiej Brytanii, który przecież nie uważa chy­
ba, że umowy międzynarodowe są „kawałkiem papieru”, do wy­
cofania się z dopiero co podpisanego układu? Odpowiedzi na te 
pytania nie widzimy, a jeśli wolno nam się czegokolwiek domy­
ślać, to chyba pewnych wydarzeń nie w Polsce, ani w Anglii, lecz 
naprz. w Paryżu...

A teraz co do meritum sprawy. Wybory w Polsce będą, i to 
w bliskim czasie. Dopiero co przeprowadzone Głosowanie Ludo­
we, od̂  razu pomyślane jako wstęp, jako akt przygotowawczy do 
wyborow, dało odpowiedz na zasadnicze pytanie że mają to być 
wybory tylko do Sejmu, i nie ma teraz żadnych przeszkód do wy­
znaczenia terminu wyborów. Komisja Krajowej R ady Narodo­
wej, powołana do opracowania ordynacji wyborczej, odbyła już 
szereg posiedzeń i należy się spodziewać w krótkim czasie uchwa­
lenia nowej ordynacji wyborczej.

Te wszystkie fakty (tym razem bez cudzysłowu), są znane 
rządowi Wielkiej Brytanii, były one znane zarówno dnia 24 czer­
wca, jak i dnia 28 czerwca. Chodzi więc niewątpliwie nie o sa­
me wybory, ani o ich termin, lecz o wywarcie pewnego nacisku 
na Polskę, o przeforsowanie tych czy innych (raczej właśnie in­
nych) koncepcyj politycznych. Rząd polski, mający w tej spra­
wie za sobą poparcie społeczeństwa polskiego, odpowie na to 
zdecydowaną odmową. Ani za cenę 90 milionów dolarów, ani za 
cenę 4 milionów funtów nie można zmusić demokracji polskiej, 
aby zeszła z raz obranej drogi.

Na zakończenie trzy humorystyczne momenty w tej bardzo 
przykrej sprawie: 1. kapitalistyczna Ameryka zrezygnowała z pró­
by wpływania tą drogą na sprawy polskie — Anglia ponawia tę 
prohe. 2. wiadomość o wstrzymaniu ratyfikacji układu ogłoszona 
została w przededniu Głosowania Ludowego, — widocznie mia­
ła wpłynąć na wynik referendum. 3. przy wywieraniu nacisku na 
P o lsk ę  rzad wielkiej Rrytanii posługuje się polskim (nie angiel­
skim) złotem — czy to jest fair play, gentelmani?

GRZEGORZ IASZUNSKI
tg*r'

chronną, która w potyczce zabiła 4 
bandytów, 4 ujęła i kilku raniła.

We wsi Jarząb, pow. Radom ban­
da napadła w nocy 29 czerwca b. r, 
na Komisje Obwodowe Głosowania. 
Funkcjonariusze bezpieczeństwa roz­
proszyli bandę, przy czym jeden 
bandyta został zabity i jeden ujęty.

We wsi Łapowo, pow. Nowy Sącz, 
banda podczas napadu na Obwodo­
wą Komisję Głosowania Ludowego 
podpaliła wieś, w której spłonęło 26 
gospodarstw, kościół, urząd gminny 
i posterunek MO.

Bandy niepoprzestając na te rro ry  
stycznej akcji przygotowawczej, rów­
nież i w dniu głosowania przedsię­
wzięły szereg prób zakłócenia spo­
koju Głosowania Ludowego. W sa­
mym dniu głosowania miały miejsc® 
w kraju 22 wypadki zbrojnego terro­
ru ban'd.

Zabity został przewodniczący Ko­
misji we wsi Napiórki, gm. Siedlce.

W pow. radomskim, banda rzuciła 
granat na lokal Obwodowej Komisji 
we wsi Jarząb. >

W pow. Starachowice, gm. Kaza­
nów wieś Antoniów, banda usiłowa­
ła porwać urnę wraz z dokumentami 
głosowania, co zostało udaremnione 
przez grupę ochronną.

W tymże powiecie, o godz. 22.30 
po ukończeniu Głosowania Ludowe­
go, w czasie przewożenia urny, ban­
da złożona z 60 ludzi porwała urnę. 
Natychmiastowy pościg funkcjonariu­
szy bezpieczeństwa, Milicji Obywa­
telskiej i członków ORMO przyczy­
nił się do rozbicia bandy i odebra­
nia urny. Były również i inn* liczne 
próby porywania urn, udaremniońe 
przez grupy ochronne.

Organa bezpieczeństwa publiczne­
go, przeciwdziałające aktom terroru 
band, skutecznie odpierały ich na­
pady. W czasie tej akcji zabito 67 
bandytów, raniono i ujęto 308, kon­
fiskując znaczną ilość broni i amuni- 
cji.

Między innymi ujęto sztab dywer­

syjny bandy N^Z.W. (Naród. Związek 
Wojsk.) na okręg gdański z Komen­
dantem Okręgu „Orliczem" na czele 
oraz szefem sztabu Stanisławem Ko­
towiczem. W pow. sanockim ujęto 
Kucylowskiego Kazimierza, zastęp­
cę herszta bandy NSZ-owslriej „Zu‘ 
bryda". Zlikwidowany został rów­
nież sztab bandy WiN-owskiej „Orli­
ka", a sam „Orlik" —  Bernaciak Ma­
rian — został zabity. Przy zabitym 
znaleziono większą ilość ulotek, na­
wołujących do głosowania 3 razy• *»„n ie  .

W akcji ochrony, spokoju, porząd­
ku i swobody Głosowania Ludowe­
go, poległo 65 funkcjonariuszy bez­
pieczeństwa, Milicji oraz członków 
OR MO i wojska.

Zatrzymani w dniu* 30 czerwca 
1946. r. za zakłócenie spokoju i po­
rządku Głosowania Ludowego zosta­
li, po spisaniu protokółu, zwolnieni, 
w szeregu wypadków sprawy prze­
kazano organom śledczym.

Zebranie aktywu
PPS i PPR

W dniu 6 lipca b. r. o godzi­
nie 15,30 w sali Roma, przy ul. 
Nowogrodzkiej odbędzie się ze­
branie aktywu PPS 1 PPR, po­
święcone wynikom Głosowa­
nia Ludowego. Przemawiać bę­
dę tow. Cyrankiewicz, sekr. 
gen. CKW PPS i tow. Gomułka 
Wiesław, sekr. gen. CK PPR.

Ambasador tow. Lange
przybył do Warszawy

W godzinach wieczornych dnia 3 
b. m. przyleciał samolotem PLL! 
j,Lot“ z Paryża do Warszawy amba­
sador R. P. w Stanach Zjednoczo­
nych Ameryki Półn. prof. dr. Oskar 
Lange wraz z małżonką.

Szwajcarscy socjaliści
gośćmi PPS

Na zaproszenie CKW PPS przyby­
wają do Polski na dzień 9-go, 10-go 
i  11-go d. m. przedstawiciele Szwaj­
carskiej Partii Socjalistycznej, a mia­
nowicie: Prezes Szwajcarskiej Partii 
Socjalistycznej — Hans Oprecht i 
Prezydent Miasta Schaffhausco, re­
ferent do spraw zagranicznych Egze­
kutywy *— Walter Bringolf (poseł do 
parlamentu).

Dalsze wyniki referendum
Łódź i Dolny $lęsk

WOJEWÓDZTWO ŁÓDZKIE I
Tymczasowe wyniki głosowania ludowego 

we wszystkich obwodach woj. łódzkiego są 
nr iłępujące:

Uprawnionych do głosowania 9/9.284 
Głosowało 903.993
Oddano głosów ważnych 869.551
Głosów nieważnych 34.442
Odpowiedziało: 

na 1-sze pytanie „tak"

na 2-gie pylanie 

na 3-cie pytanie

„nie
„tak"
„nie"
„tak"
„nie"

'  MIASTO P A B I A N I C E
Obwodów
Uprawnionych do głosowania 
Głosujących 
Głosów nieważnych 
Głosów ważnych 
Odpowiedziało: 

na 1-sze pytanie

na 2-gie pytanie 

na 3-cie pytanie

„tak"
„nie"
„tak"
„nie"
„tak"

635.602
233.949
691.215
178.336
800.696
68.855

15
24.801
21.807

413
21.394

17.275
4.119

20.464
930

20.998

MIASTO TOMASZÓW MAZOWIECKI 
'"'bwodów 12
Uprawnionych do głosowania 18.857
Głosujących 16.733
Głosów nieważnych 745
Ważnych ! | f 15.988
Odpowiedziało: 

na 1-sze pytanie „tak" 11.768
„nie" 4.220

na 2-gie pytanie „tak" 12.386
„nie" 3.602

na 3-cie pytanie „tak" 14.416
„nie" 1.572

—  O —  • /
WROCŁAW >
Tymczasowe wyniki Głosowania Ludowe­

go w woj. dolno - śląskim są następujące: 
Uprawnionych do głosowania 716.166
Głosowało 683 497
Oddano głosów ważnych 677.956
Odpowiedziało: 

na 1-sze pytanie „tak" 624.315
„nie" 53.641

na 2-gie pytanie „tak" 662.660
„nie" 15.296

na 3-cie pytanie „tak" 668.702
„nie" 9354

3961 (DOKOŃCZENIE NA STR. 2 GIEJ)
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R U  S  I  IV
Poseł do Kfidjowej Rady Narodowej, 

członek Stronnictw a Ludowego 
Padł z ręki m orderców z  N.S.Z'u dn ia  3 lip ca  1846 r,

CZE SC JEGO RAMKĘ CK!

R rew ydium  
K r a jo w e j  KFKady N arodow ej
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P o g r o m  m  ftf# e # c c r e fi
31 zuhił^eh. 12 rannych

(?AP). W  dnłn 4 lipca K 'elce sto­
ły łcfcnfm  rresłyclienej prcwa- 
ka«ji ch łacntów  rca' cyjnych, ktćre  
w yw ołeły p"grcn Źydńw Zab'te zo- 
sta'y 34 osoby, rannych 42.

J :k  usłałlło (W ychczasrw e d^chn' 
d.^"n'e, nisjfl'1 PraowiM Antoni, za- 
m ‘C“« !ra !y  w  K elcach  okrył w  n r e s t*  
baria i m x i  w rV n I I'-ea  ''śmiolet* 
nV*o cfc?c-ca Rłazzctyką Henryk'', 
ktćrrdo w ynr'cil po 2 dni'ch. Jak 
zezna? cbłopałt, w cin4« tvc*i d?vn 
dni wyuczono do, by rnow-nd?’, i t  
ŻYĆzl zrciie^zka^j przy ul. PVnty 
Vr 7 trzymali rfo orrez dwo dni w  
p;w o!-v  z zam;»rem z ^ ^ r d o w r a ^ ,1 
lec* u'’8?o mu sie cvd~m zbiec.

XV ZTv’nzku z p ^ w y ^ ą  p"^łoęVą 
rozoow!od""a przez rh lm ca  i o’cn

przy tym 62 podżegaczy i sprawców M inisterstwo Spraw!edl'wości wy
p o g r o m u .

Dalsze aresztowania w toku. Mie­
dzy innymi została aresztowanych 
Sdlku iurkejocaruszy M 1'cji Oby-i 
wStelskiej,

Ministerstwo Bezpieczeństwa i i

s l a iy  r a  m  c js c e  w y p a d k ó w  K o m  s j^  nych d r  Dolansky — min finansów, Ko- 
S p e c ;n ? i tą ,  c e le m  p o k ie r o w a n i a  d e l -  p«cki — min. informacji, Zmrhal — min. 
jz y tn i  d o c h o d z e n ia m i ,  I handlu, prof. Nejedly — min. pracy i opieki

Sprawcy z*iść staną przed sąd em / partis komunistyczna! V Siro- 
u c r a z  y m . j ^  _  wicepremier, D uru — min rolnictwa,

| Czeska partie nocjal • dem okratyczne: 2.

Nowy rzc?d Czechosłowacji
składa sią z członków 6-ciu p: rłii

PRACA  (PA P), We wtorek dnia 2 lipća, Fierlittger — wicepremier, Lausman tetn. 
po 5-tygodniowych rozmowach politycznych, przem ysłu, Mayer — mm aprowizacji 
przewodniczący czeskiej partu  komurtietyez- | Czeska partia  narodowo - socjalw tycxnar 
nej G otłw ald utworzył nowy rząd czecho- dr. Zenkl — wicepremier, d r  Ripka — mm. 
słowacki w następującym  składzie: j handlu zagranicznego, d r S transky — mia,

Czeska partia komunistyczna: G oltw ald— szkolnictwa i oświaty, d r  Drtina — min. 
premier, V Noeek — min spraw wewnętrz- sprawiedliwości.

Na szlaki Nowylork-Warszawa
Afflb. tow. Lange o celach swojej podróży de kraju

(SA P). — . D o Warszawy przybył 
w czoraj na k i lk u ty g o d n io w y  p o b y t w 
kraju a m b a sa d o r  R zp lite j  w Waszyn-

fedo. z^ ’- ' a l  s  ą  »-rred 'V n i'm  n r ’y u h  g to n ie , to w . p r o f . O sk a r  L an ge. 
P ’ an tv  f,T  7 rvtft'eszl'ffrrpy r*rZ?W"i- 
nle orrez Żydów — t*rnt, H ńrv p^d- 
brrz.onv nr-ez ce’own rozstow!<X7vch 
o r ,ł‘,V z » t ~ rV ,v  ro z n ^ o * " ’!
dem'MPwan’r rv*»sz1-nó i v ’- w ’d-'ch i 
ir~rc1-w •’"!<» ’•anatyksnych w
m^szbsnfe^h ! na uv cy.

B s e f ’a l ' i - ’r i  mordem towarzyszy­
ły pr’ enAwV-'a któ­
rzy m’ed’vm trnvmi wznosili okrzy­
ki **a czpść Andersa.

Or^ppy bezpieczeństwa, rr»vbyV  
na rrei'**^ rswć, rt?7Pr-r«SZyly *, 
zrprowsdzlly porządek, aresztując

N a zapytanie przedstawiciela So­
cjalistycznej Agencji Prasowej o ce! 
przyjazdu, tow. Lange oświadczy?:

—  Wybierałem się do kraju już od 
dawna: jeszcze w kwietn-u planowa­
łem ten przyjazd. Nastąpił on jednak 
z opóźnierrem, wywołanym obradami 
Rady Bezpieczeństwa O N Z , w której 
reprezentuj stale Read Rzeczypospo­
litej. Zanrerzam regularnie co 3 mie­
siące przy:eżdżać do Polski .celem u- 
trzymania bezpośredniego kontaktu z 
Rządem i Ministerstwem Spraw Za­
granicznych.

Dalsze wyniki referendum
Woj. ŚIursko-Dcfbrowskia

POKOŃCZENIE
KATOW ICE
Według tymczasowych danych wyniki Gło­

dowania Ludowego w powiatach woj. śląsko- 
dąbrowskiego są następujące:

POWIAT It V B N I  K 
C lw odów  HO
Unra w in n y ch  do głośow&nia 120 275 
Głosow ało 113 320
Nieważnych głosów 2 546
W ażnych głosów 110 781
Odpowiedziało: 

aa l-«ze pytanie „tak* 100140
„nie“ 10 641

na 2-gie pytanie ,.tak“ 102 335
„nie“ 8 446

na 3-cie pytanie „ tak“ 104 706
„fi!e" 6.075

POWIAT D Ę D Z ! N ' 
Obwodów 58
U -'aw nionych  do głosowania 81 144
Głosowało 74 591
N :eważnych głosów 239
W-Znych <łł„«ów 74.252
Odnowiedr-ało! 

aa 1-sze pytanie ..tak" 68 355
5197

aa  2-gie pytanie ,.tak“ 69 71?
„nie" 4 5*0

aa  3-cie pytanie „tak" 71 195
„nie" 2857

POWIAT C I E S Z Y N  
Obwodów 39
tT->fr.wnioiiych do głosowania 39 515
Głoaowało 37 P 7
N ’ew afnvrS słrców  595
W iżnyrh  kłosów 36 53?
O 'oowiedziało: 

aa  l-«ze pytanie lak" 24 S?o
„nie“ 11616

aa 2-gie pytanie „tak" 2 6 1*?
„nie" 1 0 1«i

fil 3-cie pytanie „ tak" 28 779
.n ie "  7.753

POW IAT B Y T O M  
Obwodów 39
U jaw n io n y ch  dó głosowania 44 6.83
Głoaowało 41926
N'ewain-ych głosów 644
Ciosów w» łnych 41 282
Odnowiedzi^ło:

Ma l-«ze pytanie „tok* 37 912
,mie“ 3 540

fla 2-gie pytanie ,.t»k“ 38 442 i
„nie" 2 840

aa 3-cie pytanie „tak" 38 737
„nie" 355

POWIAT Z A W I E R C I E  
(Jhwodów 45 ,
tlorsw ninnych do głosowania 55 993
Głosowało 52 461
Ułewainych głosów 738

ZE s r a  1 SZEJ)
Ważnych głosów 
Odpowiedziało: 

na 1-eze pytanie tak*
„nie*

na 2-gie pytanie „tak"
„nie"

na 3-cie pytanie „tak"
„nie"

POWIAT K O Ź L E
Obwodów
Uprawnionych do głosowania 
Głoaowało 
Nieważnych głosów 
Ważnych 
Odpowiedziało: 

na 1-eze pytanie „tak"
„nie"

na 2-gie pytanie „tak*
„nie"

na 3-cie pytanie „tak"
„nie"

POWIAT K L U C Z B C R
Obwodów
Uprawnionych do głosowania 
Głosowało 
Nieważnych głosów 
Ważnych 
Odpowiedziało: 

na 1-sze pytanie „tak*
„nie"

na 2-gie pytanie „ tak“
„nie"

na 3-cie pytanie „tak*
„nie"

POWIAT N I E M O D L I N
Obwodów
Uprawnionych dó głosowania 
Głosowało 
Nieważnych głosów 
Ważnych głosów 
Odpowiedziało: 

na 1-sze pytanie „tak"
„nie”

na 2-gie pytanie „tak"
„nie"

na 3-cie pytanie „tak"*
„nie"

311 ASTO Z A B R Z E  
Obwodów
Uprawnionych do głosowania 
Głosowało 
Nieważnych głosów 
Ważnych głosów 
Odpowiedziało: 

na 1-sze pytanie

na 2-gie pytanie 

na 3 cie pytanie

tak"
„nie"
,t*k“
„nie"
tak"

,4»ts"

51,723

46 931 
4 792 

48 660
3 063 

50 494
1.229

32 
40 608 
40 022 

361 
39.661

38 415 
1 246

38 918 
743

39 059 
602

E K
19 

23 542 
22 988 

952 
22.036

17 457
4 579

18 691 
3 342

21 466 
580

12 
12 635 
11931 

100 
11891

11 329 
552 

11 40t 
480 

11881 
274

36
73 706 
66 919

1 566 
65 353

6018>
5«o5 

61 455
2 897 

63 786
1567

Ce'ezac'a czeska nie (irruw ** w Pa yźii
S  irawy granicy z Falską

PRAGA IPAPI Pras- czeska za 
rti’e s z c z a  w v w ia d ,  u ’z ’ 'onV  O rz * 
m ln is 'r a  M o« r y k a  p r  c k ’env* '-< v es  
oO'don - -,vi Un''gd Procą" W wv-
WIP
świ

tvm m: ;śt t M-1 ryk o 
1 ze |e g o  ro z m ó w y  p a r y s k i .

* ń v n V r a m ; B y rn tS e m  B ć y if le rn  i
Moto'owem o'e dlo'yczylv zą-rsdnjA  
ijrariirzr.ycb Ct l ’łO-poli’ ich, 1 cz 
probl ,mi m-iie:«zo4t:: ri trt'er’ Gt. a 
n r z e ^ e  w s 7 v s 'k !m  m  if ti -z o śc i 
g i e r r 1 \ . j  w  Cz choslouAcji,

Cklal) w Angiii na Kaiikl
f G N l ń N  t r  API lał A mm fa pro-

iek> rządowy rozdziału ohieba eystemen- 
k*r*ko»<iii

M* aprAwiracIł Słr*Aey odpow*• I
da;ąv aa p...d«o»zone łs ióu ty  oiwiuJćZyt, U

|
racio" nie chi b» wpłynie pra- i d 
hn-'e na żmfit*U/ente wartości kaloryczne-- 
<pożycia tylko Z 2850 na 2~ kaión t n 
,,„Vę p„-i«w ai róanocztśo ie  zAlekazon- 
recje  aJ «»a.

wal • i 2
2y tow. ambasador zatrzymy- 
gdzieś po drodze?

—  Leciałem przez Paryż, w którym 
zatrzymałem się cztery dni. Wykorzy­
stałem czas ten na kontakty z czoło­
wymi politykami Francji i innych 
państw, znajdującymi s:e obecnie w 
Paryżu. Po pierwsze odbyłem w to­
warzystwie amb. Skrzeszewskiego roz­
mowę z premierem i ministrem spraw 
zagranicznych Francji, Bidault. N a­
stępnie rozmawiałem z tak;mi czoło­
wymi politykami francuskimi, jak 
Th or**. Pa rod j (przedstawiciel Fran­
cji w  Radzie Bezpieczeństwa) ambasa 
dorem Francji w W aszyngtonie, Bon­
net, z moim starym przyiac-elem 
Pierre Cot’em, wreszcie z pp. Saillant 
i Jouhaux.

—  Takie problemy by?y poruszane 
w tych rozmowach?

—  Rozmowy z Czołowymi przedsta­
wicielami francuskiego życia politycz­
nego miały charakter konsultatywny i 
dotyczyły wymiany poglądów obu rzą 
dów w sprawach omawianych na Ra­
dzie Bezpieczeństwa, zwłaszcza stano­
wiska Francji.

—  Czy były omawiane sprawy sto- 
sunków polsko - francuskich?

—  N ie, gdyż są one rozważane 
orzez Ambasadę Polską we Francji i 
Ministerstwo Spraw Zagranicznych w 
Warszawie.

—  Czy ambasador miał okazję kon- 
faktowan:z się w Paryżu z przedsta­
wicielami Republikańskiej Hiszpanii?

•— Owszem. Zaproszony byłem 
przez Republikański Rząd Hiszpań­

ski wraz z amb. Skrzeszewskim na o- 
biad, w którym wziął udział Prezy­
dent Republikańskiej Hiszpanii, Ba­
rio, premier Giral, członkowie rządu 
hiszpańskiego oraz czołowi przedsta­
wiciele Republikańskiej Hiszpanii z 
bohaterką Passionaria— Dolores Iber- 
ruri.

Czeska partia ludowa; ke d r  Szramek — 
wicepremier, ks Hala — min poczty, dr, 
Prohaska — tftin zdrowia, dr. V osahlii —• 
min. robót publicznych.

Słowackie stronnictwo dem okratyczne: 
Ursini — wicepremier, d r Pietor — min. 
kom unikacji, Franek — min unifikacji.

B ezpartyjni: Jan  Maearyk — min spraw  
zagranicznych, gen. Svoboda — mm. obrony 
narodowej.

Dziennikarze czescy
w  W a r s z a i i e

W ARSZAW A (SAP). Od kilku d ł
b .w i w W arszawie grupa dziennika­
rzy cz:skich, kiórzy żywo inleresu- 
;ą s>ę wynikami głosowania ludowe­
go. Dziennikarze przyjęci byli przez 
tow, premiera Osóbkę-M orawskieyo, 
przez wice-m inisfra przemysłu, Szy- 
ra i min. Bermana.

Delegacja parlamentarzystów brytyjskich
zbada syluacje w Palestynie

L O N D Y N  (P A P ). —  N a zjeździć 
dziennikarzy w Tel Aviv uchwalono 
rezolucję, domagającą się uwolnienia 
uwiezionych przywódców żydow­
skich. N a zjeździe podano fakty bru­
talnego traktowania kolomstów are­
sztowanych przez żołnierzy brytyj- 
sk,vh.

Deputowany z Partii Pracy i czło­
nek anglo - amerykańskiej komisji do 
spraw Palestyny, R. H. Grossman o- 
świadczył, że czynione są przez rząd 
brytyjski przygotowania do wysłania 
do Palestyny w czasie możliwie naj­
krótszym dalszych członków parla­
mentu brytyjskiego dla przeprowadzę 
nia tam dochodzeń.
APEL ŻYBOW^KTFJ FEDERACJI 

PRACY
JEROZOLIMA (SA P). —  Rada 

Żydowskiej Federacji Pracy „Histid- 
ruth” wystosowała odezwę do wszyst­
kich organizacji klasy pracującej na 
świecie, o pomoc dla Żydów w zwią­

zku z rewizjami, przeprowadzanymi 
przez Brytyjczyków w instytucjach ży­
dowskich i aresztowaniami wśród lea­
derów żydowskiej Partii Pr%rv.

Rezolucja stwierdza, że nie można 
utrzymywać nadal normalnych stosun­
ków z rządem, dopóki rząd kontynuu­
je swą akcję i aresztuje przywódców  
żydowskich.

ZWOLNIENIE PORWANYCn 
OFICERÓW

L O N D Y N  (P A P). —  Agencja R^a 
tera donosi z Jerozolimy, że trzej o fi­
cerowie brytyjscy, porwani w sw o:m 
czasie przez żydowską organizację ter 
rorystyczną, zostali wypuszczeni na 
wolność.

W edług korespondentów amerv- 
kańskich, którzy zwiedzili obóz a T e s ­
towanych Żydów, internowani oświad 
czyli, iż nie byli źle traktowani. W y­
puszczono na wolność dalszych 50 
aresztowanych Żydów.

Przełomowy dzień w obradach W. Czwórki
Konferencja pokojowa 29 iipca?
OSTATECZNY TEKST POROŻU 
MIENIA W SPRAWIE TRIESTU
PARYŻ. — Plan ustanowienia międzynaro 

dowej kontroli nad Triestem , który rosiał ra 
nkreptow any w środę wicctór, jest następu 
lący:

I) M inistrowie ustanowili wolny teren T rir 
<tu, w skład którego w rhodrą wszystkie Iż 
rytoria położone na zachód od trw. linii fran 
ruskiej. 2) Integralność i niezależność lego 
wolnego terenu będzie zagw arantow ana 
przez Radę Bezpieczeństwa. 3) Zostanie wy 
cnaczona przez Radę Bezpieczeńslwa specjał 
na kotnisja, złożona z przedstawicieli 4 mo 
carstw, która, po odbyciu narad z delegata 
ml jugosłowiańskim I włoskim, przedstawi 
projekt adm inistracji tego terenu konferencji 
pokojowej, 4) Statut dla tego terenu zostanie 
zatwierdzony przez Radę Bezpieczeństwa. 6' 
Zalecenia w celu utworzenia rządu tymeza 
sowego i Opracowania stałego statu tu  dla te 
ęo terenu zostaną wydane przez konferencję 
pokojową. 6) Główne zasady, na których bę 
d tie  się opierał rząd tymczasowy i statut, sa 
następujące: gubernator terenu zostanie m a 
now anj przez Radę Bezpieczeństwa po poro 
zumieniu się z przedstaw icielam i jticosło

Filipiny  
krajsm  n iepodisgłym

NCWY JORK (PAP) Agencja Re 
uUra donosi z Manili, że w dniu 4 
lipca, wysoki konvsarz St. Ze5nO- 
czonyeb Mc Nułt prokl mowal pu* 
blicz ie w im 'e'tu  prezydenta Tru- 
m‘ na n’epfldl g?o4fi Filipin.

Pierwszy prezydent r e p u b l ik i  fili- 
piriskuj dr Roxas wygłosi! przerit'V 
wierne, w k'óryro stwierdzi!, że FH1* 
piny bę ?ą popi rać poF'ykę ?a-*ra- 
nićzną, j:ką prowadzą Stacy Zjed* 

oczone,
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Z vlerzqta p zażyły wybuch bom!)'/

wiańskim i włoskim: aparat adm inistracyjny 
i sądowy rządu tymczasowego zostanie usta 
nowiony na zasadach dem okratycznych: pra 
wa oLywatelskie będą respektow ane; guberna 
lor będzie musiał raz do roku składać spra 
wozdanie Radzie Bezpieczeństwa.

SPRAWA KOLONII WŁOSKICI1
PARYŻ (PAP). Minister Bcvin przedstawił 

konferencji m inistrów następujący wniosek 
w sprawie kolonii włoskich.

1) W iochy są pozbawione wszelkich praw 
i tytułów do posiadłości terytorialnych w A 
fryce. 2) Posiadłości te będą miały nadal o 
bccną adm inistrację. 3) Ostateczne zadyspo 
nowanie tymi posiadłościami zostanie za 
Iwierdzone wspólnie przez 4 mocarstwa so 
jusznicze w ciągu roku od daty podpisania 
'rak ta tu .

TERMIN KONFERENCJI POKOJOW EJ
Następnie m inistrow ie omawiali sprawę 

ustalenia term inu konferencji pokojowej. Mi 
nister Byrnes oświadczył, iż zgodziłby się na 
zwołanie konferencji w dniu 25 lipca. Mini 
sle. Mołotow wysunął wniosek, aby konferen 
rja  pokojowa rozpoczęła swe obrady w dniu 
25 sierpnia lub 16 września. W tym wypadku 
erm in zwołania Generalnego Zgromadzenia 

07"! i aleźatoby przesunąć o 2 — 3 tygodnie
PARYŻ, (PAP|. Czterej mini> rowie spraw 

zagranicznych zebrali się na czwartkowe po 
siedzenie, ażeby przedyskutow ać dwa zasad 
nicze jrob tem y: sprawę odszkodowań wło 
skieb oraz kw -stię term inu konferencji poko 
■owej 21 narodów. Obserwatorzy konferencji 
wyrazili oczekiwanie, że w obu tych spra 
wach może dojść do porozum ienia już w cią 
<u nocy lub najpóźniej dnia następnego W 
godzinach wieczornych rozeszła się wiado 
mość, że Byrnes przedłoży nowe propozycje 
kompromisowe w- sprawie odszkodowań win 
skich, czyniące do pewnego stopnia zadość

(Sfnlatont ZSRR.
Koł, poiilycz.io przypisują posiedzeniu 

czw artkow em u przełomowe znaczenie.

NOWY JORK (PAP) Specjslny korespott 
(Lut PA P donosi z pokładu okrętu „Appa 
lachian" te bltsk 90 proc zwierząt umteSZ* 
czoOych na pokl dach okrętów na lagunie 
Bikini przetrw ało wstrząs. 6powodowińy 
wybuchem bomby atomowej iednakże u wie-

ka*dej grupy Zóstało natychm iast zabitych 
2 3 tysięcs szczurów pooin„ło śm etć bliekó 

: 300 sztuk Jedrta ze świń która przetrw ała 
' doświadczeń**, tnaidow ała «f« na pókłndzie 
krążownika lapoń«klegó Sak.iw i", któły 

j Zatonął po upłvwie 24 ijództn od chwili wy-

2  OSTATNIEJ CHWILI
LONDYN lobsł własna). Agencja Reutera 

podaje, że konferencja 4 ch ministrów w Pa 
ryżu postanowiła ustalić datę otwarcia kon­
ferencji pokojowej 21 narodów na dzień 29 
lipca rb.

W kilku wierszach
— Z Pragi w yjechała do Moskwy dele­

gacja złożona z przedstaw icieli przemysłu 
skórzanego i gumowego, celem omówienia 
dostaw  dla Czechosłowacji sztucznego kau­
czuku oraz chemika lii z radzieckiej strefy 
okupacyjnej w Niemczech.

— Z ogólnej liczby 68 tysięcy jeńców 
włoskich internowanych w Indiach 20 ty ­
sięcy odesłały władze brytyjskie do ojczy­
zny.

— Sekretarz generalny ONZ Trygve Lis 
oświadczył, te  w czasie jego 4-tygodniowe- 
go pobytu w Europie zastępować go będzie 
jego zastępca Sobolew (ZSRR)

— Osiągnięto porozumienie między Izbą 
Lordów i Izbą Gmin w sprawie ustawy rzą­
dowej o kontroli nad inwestycjami

— Do Orlo przybyła am erykańska eska­
dra w składzie 1 krążownika I 2 torpe­
dowców Dowódca 12 floty Stanów Ziedno- 
czonych, adm irał Huts złożył włzytę pre­
mierowi i ministrowi spraw zagranicznych.

—• Albania I Mongolia złożyły wnioski 6  
przyjęcie de ONZ.

Dziennik „Libera Romania* donosi ie  
delegacja brytyjska, kończy w B nksre-zrie 
rokowania w sprawie Zawarcia Z Rumunią 
umowy handlowej.

— W. dniu 18 lipca obchodzona będzie w 
Londvot* rocznica wybuchu woiny domo­
we! w Hiszpanii W całym krain  przeoro- 
wadzona będzie kampania na rze - t zdecy­
dowanego stanowiska względem Htszpanli 
Franco

— Wrzenie w T rfeście nie ustaie Wczo­
raj wybuchła bomba pod tramwaiem rzuró- 
ńa ńrzeZ stra iku iacyrb  tńna bomba wybu­
chła w łażnj publtcm ei ratiiftc kilka

— B rytyjskie w ł-dze wciskowe orżeksza* 
ły  armii egipskie! *led.-m«et’etnis ev 'ade!ą 
kai-ską która od t8S2 roku bez przerwy 
bvła w posiadaniu Anrfl-ków

Łańsuclt prasiwv
na kulonie Set tie  RTPD

lu z nich daje się zauważyć pewne objawy buchu Sw nię wyratow no i znajduje sią ona
i tr- :>rńh(,We
I Li 150 świń 1 ze 150 kozłów tylko 10 t |

obecnie pod bserwacja.

* Tow
i wrłrre

R T r a

SłunicH-ęż V  Dobrowo’skti 
z*. 2.000 aa kolonie lela ie
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B  roszriicą śmierci
gen. Sikorskiego

T7czoraj, w 3'c^ą rocznicę tratńcz- go ęen. Sikorskiego i wzywając obec-
' nych do uczczenia przez powstanie Je­
go pamięci. Dłuższe przemówienie 
wygłosił Prezes Zarządu Głównego  
Stronnictwa Pracy ob. Popiel.

W  imieniu Wojska Polsk ego prze- 
W telk itn u  Polakowi w zięli udział mówił gen. dyw. Spychalski. 
wicepr:zydent Krajowe! Rady Naro-i Imieniem Komi'ji Porozi m ewczei 
c’owej prof Grabski, członkowie Rzą Stronnictw przemówił ambasador Jan

nej śmierci ś. p. gan. W ładysława  
Sikorski:go. zostało odprawione w 
kościele Prokatedr:lnym w Warsza­
wie nabożeństwo żałobne.

W oddaniu pośmiertni<?o hołdu

Sir. 3
Międzynarodowy Kongres Techniczny

w  Paryżu

du z pr:mi.:rem tow. Edwardem O- 
*ób’*ą Morawskim, ge-.ęralieit z wi­
ceministrem Cbro-y Narodowej gen. 
Jaroszewiczem ra czel?, posłowie do 
K^a-'owei Rady Narodowe), Radfti tn. 
W arszawy, przedstrwiciele partii 
politycznych oraz rzesze przyjaciół 
Z n^rhgo.

W  godzinach popołudniowych od­
była się w sali „Romy" uroczys’a a- 
kscem 'a. no k 'óre! obreni byli przed- 
s'aw iciele Rządu, W o:sko. Polskiego, 
przccs'av /ick le partii politycznych, 
org*niz:c:i młodzieżowych i spHecz* 
nych oraz licznie zebrana publicz­
ność.

Po odebraniu hymnu nar d wego 
Prezes Zarz. St^ł. S ron-ic wa Pra^y 
ob. Kwasiborski zagaił uręczys‘ość 
mówiąc o zasługach tragicznie zmarłe

Karol Wencie 
Następnie wiceprezydent K R N  —  

tow. Stanisław Szwa'be wręczył przeJ 
stawieielom rodziny trag'cznie zmar­
łego generała Sikorski-go, Leśniew­
skiemu Stanisławowi i Zyg!ero%\i Ta­
deuszowi Krzyż Grunwaldu I ej klasy 
przyznany pośmiertrre generałowi.

Dyr. M. Rusinek
Uległ wypadkowi samochodowemu

Dyrektor D?par!amen‘u Tealru  
M inis'ersłwa Kultury i Sztuki Mi­
chel Rusinek uległ dziś rr.no na szo­
sie Wilanowskiej wypadkowi samo­
chodowemu. W stanie nieprzytom­
nym odwieziono go do szpitala Dzie­
ciątka Jezus.

W  cza sie  od 16 —  21 w rześn ia  br. od b ę­
dzie s ię  w  P aryżu  M ięd zyn arod ow y Kon 
gres T ech n iczn y . Jest on  organ izo w a n y  przez  
M iędzynarodow y K om itet H on orow y  z ł o i ł  
t>. z g iz e d s 'a w ic le li  K om itetów  N arod ow ych  
w  K rajach N >dów Z jed n oczon ych .

Celem  tego k on gresu  jest zrea lizow an ie  
po raz p ierw szy  p o  w ojn ie  k on tak tów  m :ę 
dzy in żyn ieram i i tech n ikam i w szystk icn  
częśc i św iata .

P rogram  kon gresu  p rzew id u je  obrady  nad  
0 oó ln ym i prob lem am i tech n iczn ym i odbudo  
w y i rozw oju  ek o n o m iczn eg o  w  św loc ie , nad  
z a ja d n ic iie .i l  en erg ii a to m o w ej, nad o b ec ­
nym  s ta n i  1 tech n ik i w św iec le  oraz ro lą  in  
żyn icra  i tech n ik a  w  św iecie .

N acze ln a  O rgan izacja  T ech n iczn a  (N O t)  
p o ./ -  iow iła  w zią ć  u d zia ł w  tym  k on gresie  
i p ow o ła ła  do ży c ia  K om itet N arod ow y P i l  
sk i pod p rzew od n ictw em  w icem in . inź. B 
R um ińsk iego , prezesa  NOT; sekr. gener. Er

mite* jest doc. dr A. Z m aczyński. N acz. 
Dyr. Cenlr. Zarz. P rzeć  . Chem . Se.kre.tari t 
m ieści si^ w  W a rsza w ie  p rzy u l. L w ow sk iej  
17 IV p.

Stracenie zbrodniarzy
G DANSK  (P A P ). —  Dn. 4 1 p a 

o godz. 17 w Gdańsku stracono publi­
cznie przez powieszenie 11 zbrodn a- 
rzy stutthofskich. Nazwiska powie­
szonych; John Paulus, Józef Rriter, 
W acław Kozłowski, Wanda Klass, 
Gerda Stćinhof, Eliza Beker, Ewa Pa­
radis, Jenny Barkmann, Franc's,’ek 
Szopiński, Tadeusz Kopczyński, John 
Brei. Egzekucji przyglądało się kilka­
dziesiąt tys. ludzi. Przybyłych z całe­
go wybrzeża.

Delegacja Żydów Polskich
u Premiera

nowisko Żydów polskich w spfawie 
zajść w  Palestynie oraz związaną z
tym rezolucję.

Tow. Premier wyraził delegacji 
. swoje współczucie z powodu pożalo- 

A. B:rm -ra, I Cukhrmana, M. Ko-| wanta godnych wypadków i wyraził 
sowera i P. Żelickiego. D d eg  cja,] nadzieję, że Względy rozsądku, hu* 
wys'ępująra w imieniu całego spo-

W  dniu 3 lipca Premier Rządu Jed* 
rości Nr rodowej tow. E. Osóbka- 
M orawski przyąl na poslurh'n u dc- 
1:gację Cen'ralnrgo K om i'e'u Ży­
dów Polskich w osobach; posła dr.

łecz  ńs wa żydowskiego w  Polsce 
przedstawiła tow. Premierowi sta*

manitaryzmu i demokracji cie po­
zwolą na przedłużanie się tego ro­
dzaju co w  Palestynie stosunków.

Dzień Waz

W I E Ś C I  Z
LÓDŻ ZYSKA NOWY SZPITAL
ŁÓDŹ (SAP). Przy końcu b ieżące­

go tygodnia przyjedzie z Niemi' c do 
Polski pociąg ewakuacyjny P.C.K.

Poc'ag w iez:e za strrfy angielskiej 
do T.odzi szpital, zorganizowany w  
czasie wolny przez Polaków, będą­
cych w obozach koncentracyjnych. 
Szpital no przewiezieniu całkowPe- 
fo  urządzenia do kraju zos*arie za- 
in s’alow*nv w ło d z i przy ul Srł er- 
linga i oddany do użytku pubt’czne- 
go

Pociągiem ewakuacyjnym, prócz 
kcałkowitr^o urządzenia : wyno-aźe* 
®tia szni'ala, przvbcdz'e 3C0 chorych 
rep ? ? rm ‘ów polskich z Z’ chodu 
oraz 150 osób personelu san'barncgo.

,.IJ?TT?P\‘* BADA WARUNKI
ŻYCTA ROBOTN KÓW ŁODZI

Dn Łodzi przybyła debgacia  
UNRRA. V'ńr» v/esnół z p r z d s ’a- 
w :cie!-m ; Wydziału H?ndiu i Apro- 
wizacn Zarządu Mie’skie^P prze­
prowadziła kontrolę szeregu stołó  
■Wek fabrycznych.

Dalej dt^egacia amerykańską zwie 
dziła kilka fabryk łódzkkh. o-az u- 
dała sie dn robotniczych bloków  
m ’cszka’nv'-h. gdzi? w m;e.'Zk?n'a«h 
przeprowadzał? rozmowy 'a temat 
po'rzeb i standarlu życiow ego ludzi 
pracy.

PIERW f7 A W Pnr srv . SZKOŁA 
PIELĘGNIAREK

W połow ;e sicrpn'a uruchomiona 
ms bvć w Zabrzu szkoła pielęgnia* 
r{ V P C K .

Orgtrizowana w  Zabrzu szkoła

Na Śfąsku tępi się ostro
złodziei i szabrow ników

D elegatu ra  Kornie)! S p ecja ln e ) d o  W alk i 
Z N id ttf  i s -' -  łm cfw em  g osp od ar­
czym  w e W rocław iu  osiągn ęła  pow ażn e re­
zu lta ty  w zw alczan iu  korupcji. D o 1 bm do  
k om isji w p ły n ę ło  853 spraw y z k tórych  460 
z o s ta ło  rozp atrzon ych  przez K om isję, p ozo ­
s ta łe  zaś w ed łu g  k om p eten cji sk ierow ano  
d o  prokuratury w zgl innych w ładz.

D o p ow ażn iejszy ch  o«'ągnięć K om isji za ­
lic z y ć  'n a le ż y  lik w id a cję  afer z zakresu  
szk o d n ictw a  gosn rd  zogo w fabryce w ó­
dek w C iep licach  i w Z jednoczen iu  P rzem y­
s łu  S p oży w czeg o  w e W rocław iu  W  zak re­
sie  zw alczan ia  n ie leg a ln eg o  w yw ozu  rucho­
m ości z  D o ln ego  Ś ląska p rzep rćw adzónó  
szereg  a k c ii prew encyjnych  m in k on tro lę  
p r z e ć - ’ _k p ocztow ych  w Je len ie j G órze. w |  
cza sie  k ’órej skonfiskov. -n o  w ięk szą  ilo ść  i 
p r r 's v le k . Z aw ierającyoh p rzed m ioty , ob jęte  1 
zakazem  w yw ozu.

pielęgniarek będzie jedyną tego ro 
dzsju szkołą w Polsce. Śląsko dą­
browski okręg PCK dokonuje obec­
nie remontu budynku szkolnego, któ 
rego koszty wyniosą 700 tys. zł.
RUDA R O S Y J S K A  DLA POLSKICH 

HUT
KATOWICE (SAP). W  wyniku 

przeprowadzonych rozmów, podpi­
sana zos'ała umowa na dostawę rud 
rosyjskich dla polskiego przemysłu 
hutniczego. Ustalono, że. Związek 
Radziecki dc*'arczy 150 tys. ton rud 
z Krzywego Rogu. 3 tys. ton rudy 
chromowej oraz 40 tys. ton rudy 
manganowej.
C.7J ONFK „FRETKORPSTT" I S. A. 
SKAZANY NA 5 LAT WIĘZIENIA

Przed Sąd m Special'1 vm w Kato 
wicach stanął Ryszard Schindler z 
zawodu ma’arz. zamieszkały w Cho- 
rzovrie. Schindler już w e wrześniu  
1939 r. po wkroczeniu wojsk nie­
mieckich na Śląsk, wvs^epow'l w  
mundurze członka „Frrikorosu" z 
bro-ia w  ręku. W czasie okupacji 
Scbmdler w c'ąplł do S.A., dem reui- 
jąc Polaków, zamieszkałych w  Cho 
rzow’e.

Sad skazał Schindlera na 5 lat 
więzienia.

S a d  D o r a ź n y

-  dla złotfz?e's!tfei szalki
Na 'e fr d e  oowieHt s*arogrod^k:e- 

go w CNebówklt schwytana zos'ah  
sraTa -rłodziei, k l6r? sns'ema^vcznt' 
okradał'1 magazvn prds'w ow tj kroch 
malni. Na czele sza:ki s ‘ał w?rtow- 
- ’k Cybulski, pilnu:ący magazynu. 
W ’oku dochodzeń u:awniono. że 
sz?ike ta dokonała pięciu wielkich  
krad?!eży, wvwożąc z f l if itr y -n  
74 000 kg. mąki k*rtofl*n'j. 210 tys. 
zł ztc w^dtli rą zabawy i hu 
lanki W  wyn'1'U ś le d z i* , os-.dzono 
w w ięzić iii H nryka Cybulskiego, 
Feliksa Wilc»nVa, Mrriana J^ni- 
czewsk^^o, Józpfą Pure?o W łodzi- 

M!<re<»e. Teodc-y N leżaka f 
S'efą-a J?nowsk'e<fo Podoza* rewi* 
z:i odebrano aresą'ow-nvm 46 tys 
zł. P rzek --« -o  ich dyspozycH pro­
kur*’ora S 0 . z w riosk;em o prreka- 
repip sprawy do rozpatrzenia przez 
Są-1 Dómźny,
I —  IIIIMI. Mat— «

P O SIE D Z E N IE  RADY MIEJSKIEJ)

W  dn iu  S bm . o godz. 10-ej W zali Rady 
od b ęd zie  s ię  p len arn e p o sied ze n ie  M iejsk iej 
Rady N arod ow ej m. sL W arsz . w y.

W Y ST A W A  G RAFIKI RADZIECKIEJ

W  dniu  6 bm . o  god z. 12 e j  w  M uzeum  Na 
rodow ym  od b ęd zie  s ię  o tw arcie  w y sta w y  gra  
fik i, rysu n k ów  i ak w arel a r ty s ló w  Z w iązku  
R adzieck iego, u rząd zan ej przez W szech zw iąz  
k ow e T o w a rzy stw o  Ł ączn ości K ult. i  Z ag.a  
nicą. P rotektorat nad  w ysta w ą  objęli: m io i 
ster k u ltu ry  i sz tu k i ob. W ładysJaw  K owal 
sk i i am basad or ZSRR w  P o lsce  ob. W . Z 
L ebied iew .

BR A TER STW O  ŚLĄSKA I W ARSZAW Y

W  zw iązk u  z o tw arciem  riostu P on ia tow  
sk lego  22 bm . do W a rszaw y  p rzyb ęd zie  Wy­
c ieczk a  1.000 ro b otn ik ów  ślą sk ich , którzy  
w sp ó łp ra co w f’! w  o d b u d ow ie  m ostu.

ZW IEDZAM Y E L E K T R O W N IĘ  STOLICY

P olsk i Z w iązek  rżyn ierów  B u d ow lan ych  
organ izu j j w  dniu 6  bm . w y cieczk ę  na teren  
E lek trow n i \Vr>- sk iej. r ’-iórka o godz. 
15 ej nn ie j ic u  przed  w ejśc iem  do E lek tron  
ni od ul. Tam ki.

OD D N . 1 DO  10 BM. W ŁĄC ZNIE PE Ł N IĄ  
DYŻUR NOCNY A PT E K I

Mgr T, Z alew sk i P u ław sk a  39, m gr G. A nc 
M arszałkow ska 20, m rg G. Cart P iu sa  39, B 
R adom ski M arszałkow ska f  m gr E. W ięc  
ko- sk i M arszałkow ska liO , m gr K łobukow  
sk i G rójecka 3, m gr P. S ob ociń sk i ?' n k iew i 
cza  4, m gr A. O ssow sk i W olsk a  9, m gr M 
J a g ie łło w icz  O bozow a 62, m gr K. L ew andow - 
sk i M okotow ska 43, m gr W . K arczew ski 
Krak. P rzed im eśc ie  19, m gr J. F ab ick i PI 
' , son a  4.

PRAGA

gr W . H om olick i PI. P rzym ierza  4, mgi 
J. Iw anow sk i G rochow sk.. 356, m gr B. Klein  
- ą * ' t.a 13, m gr St. C yfracki Ł om żyńska  
8. gr St. M ierzejew sk i S ta low a  29, m gr R 
T oro w sk i K artuska 21.

Rewizja cen
na artykuły spożywcze

M inisterstwo Aprowizacji i  Hsn 
dlu rozpoczęło rewitzję cen sztyw ­
nych na artykuły objęte reglamen­
tacją. Ceny us‘anowione będą na­
stępnie po porozumienia z K.C.Z Z. 
i Urzęd- m Planowania. Akcja ma na 
celu usunięcie dysproporcji między 
cenami pewnych gatunków podob­
nych ar.ykułów spożywczych i jest 
pomyślana jako odciążanie budżetów  
żywnościowych ludzi pracy.

Z  Ż Y C IA  PARTII
WOJEWÓDZKI KOMITET PPS
Zawiadamia Komitety Dzielnicowe 

w Warszawie, że Konferencja W ar­
szawska przewidywana na dzień 7-go 
li'pca ze względów technicznych zosta­
ła przesunięta na termin późniejszy, 
o którym Komitety zostaną powiado­
mione.

Przypomina się Komitetom, że n.ł- 
leży w jak najszybszym terminie nade­
słać do Sekretariatu W K  PPS nazwi­
ska delegatów wybranych na K onfe­
rencję Warszawską.

O D P R A W A  K O M IT E T Ó W  
Z  P O W IA T U  W A R S Z A W S K IE G O

W arsza w sk i P o w ia to w y  K o m ite t  P P 3  
p rzy p o m in a , że  dn . 6 b . m . o god z. 10-ej 
W lo k a lu  p rzy  u l. Ś n ieżn ej 4 o d b ęd z ie  s ię  
od p ra w a  p rzew o d n iczą cy c h  i se k r e ta r zy  
k o m ite tó w  D z ie ln ic o w y c h  i K ó ł P P S  z te ­
ren u  p o w ia tu  w a r sz a w sk ie g o . S p r a w y  w a l  
n e . O b ecn o ść  w sz y stk ic h  o b o w ią zk o w a .

ZEBRANIE DZIELNICOWE 
W ZWIĄZKU Z KONFERENCJĄ 

WARSZAWSKĄ
Dfl 5 lipC i D żie lliica  P o w iśle  (Tam ka 18) 

■“  godi. 16. D zieln ica  M okotów  (Chocim- 
ek a  4) — godz. 17.30.

NOW Y ROZKŁAD JAZDY W CHODZI 
W  ŻYCIE

N ow y rozk ład  jezd y  w ejd zie  w ty c ie  w  no
cy  z dn. 13 na 14 bm ., tj. z sob oty  na n ied zie  
lę  o godz. 0,61.

W AGON SY PIA LN Y  DO  ZEBRZYDOW IC  

Z dn. 6  lip ca  przed łu ża  się  k u rsow an ie  w i  
g on u  sy p ia ln eg o  I i II k l., ob słu gu ją ceg o  d> 
ty :hczas lin ię  Sztokh olm  G dynia —  W ar  
sza wa z W arsza w y  przez K atow ice  d o  Ze 
b rzyd ow ie.

O djazd w agon u  sy p ia ln eg o  z W arszaw y  « 
k ierunku  Z ebrzyd ow ic w  środy  i sob oty  o 
godz. 23.30 p ociąg iem  p ośp ieszn y m  W arsza  
w e —  P raga p rzyjazd  do Z ebrzyd ow ic w 
czw art'-' i n ied z ie le . Z p ow rotem  z Z ebrzy­
d ow ic  o d jazJ  w p o n ied z ia łk i i czw artk i, przy  
jazd  d o  W a rsza w y  w e w tork i i p iątk i.

O STRO ŻNIE Z K U PN EM  W ODOM IERZY

D yrek cja  W O'V--'',j;6w i K an a liza -ji ostrze  
g i  przed  k u p ow an iem  w od o m ierzy  i in sta lo  
w an ien  ich  w  sieci d om o w ej przez n iep o w o ­
ła n e  d o  tego osob y . W o d o m ierze  tak ie s  re 

y  p och o d zą  z k rad zieży . C zęsto też  n ie  na  
d ają  się  o n e  do u żytku  bez g ru n tow n ego  re- 
nv ntu. P r ’p o w sta n io w a  ew id en cja  w od j-  

eży bez trudu p o zw a la  n a  u sta len ie  po  
ch od zen ia  k w estio n o w a n eg o  w od om ierza . W  o 

m ierze  tak ie  będą k o n fisk o w a n e , w ła śc ic ie  
le  zaś n ieru ch o m o śc i karani są d o w n ie . D y  
rekej-i W . I K. ia  w e w ła sn y m  zak resie  
sp raw dza  i  n ap raw ia  uszl: 7zone w o d o m ie ­
rze, u staw ia  n o .ve  przy o tw ieran iu  dop ływ u  
w ody do n ieru ch o m o śc i. F u n k cjo n a r iu szy  W-j 
d ic ią g ó w  i K an alizacji d e leg o w a n y ch  do w y ­
jęcia  w od o m ierzy  w  celu  ich  s p r a w d ź - !s j 
ew . t> ,.raw y , n a leży  w y leg ity m o w a ć , ab y  u- 
Cb oniĆ się  od o szu stó w , V1 órzy  w y łu d zają  
w od om ierze od  w ła śc ic ie li n ieru ch o m o śc i.

O STA T N IE D N I SZC ZEPIEŃ  PRZECIW * 
T Y FU SÓ W  Y C n  

A kcja ob o w ią zk o w y ch  szczep ień  ochron  
nych  p rzec iw k o  durow i brzu sznem u  dobiega  
końca M ieszkańcy W arszaw y  d o ty ch cza s nie  
szczep ien i m ogą  to  za ła tw ić  w e  w szystk ich  
u rzędach  sa n itarn ych  (przy O środkach  Zdro  
wift) a także  u lek arzy  u p o w a żn io n y ch  w  gn 
b in etach  p ryw atn ych . Kt • po dn iu  31 bm. n ie  
b ęd zie p osiad ać u rzęd ow ych  św iad ectw  
szczep ien ia  r. 1946 lu b  urzędo vego  zw oln ię  
nia -n  r. 1946, pod lega  poza szczep ien iem  
p rzy m u io v  i — karze aresztu  i grzyw n ie  
N adto m oże b yć p ozb aw ion y  kart ż y w n o śc io ­
w ych , przyd zia łu  m ieszk an ia  i prawu do pra 
cy. M łodzież szk o ln a  n ieszczep io n a  ntc bę 
d zle m ogła  u częszcza ć  d o  szkó ł.

W YCIECZKA D O  CZERSKA  
1 GÓRY KALW ARII

W  n ied zie lę , 7 bm. od b ęd zie  s ię  w ycieczka  
P o lsk ieg o  T ow arzystw a  K rajozn aw czego  do  
Czerska i G óry K alw arii. Zbiórka w n ied zie  
lę  o  godz. 7 rano n* dw orcu  k o lejk i G rójec  
kiej. P ow rót o k o ło  godz. 26 ej. Koszt przejaz  
dów  k o lejk ą  bez utg 96 z ł z u lgam i 45 zł 
W p iso w e 16 zŁ

Sensacyjna ucieczka 
więźnia

D nia 4 tipca p o  p o łu dn iu  na ul. R a­
k ow ieck iej w p ob liżu  w ięzien ia  M ok otow ­
sk ieg o  d a ły  s ię  s ły s z e ć  ok rzyk i —  stó j i a w  
ch w ilę  p o  tym  r o z leg ły  s ię  strza ły

T o stra żn icy  W ięzienni p u ścili s ię  w  p o ­
śc ig  za zb ieg łym  w ięźn iem , k tóry sk rę c ił w  
ul. W iśn iow ą. Zbieg w sk o c zy ł przez okno d o  
jednego  r  m ieszk ań  na parterze, gd zie  na 
łóżk u  s p a ł w ła śc ic ie l m ieszk an ia , dozorca  
n ocny. U c iek a ją cy  w śliz g n ą ł s ię  pod łóżk o . 
G d y śc ig a ją cy  w bieg li d o  m ieszk an ia , obu­
d zon y  ze  snu dozorca  noony, n ie w ied ząc o 
nieproszonym  gośc iu  na zadane pytan ia  
tw ierd z ił, że n ikt u n iego  s ię  n ie  ukryw a.

Jed n ak  stra żn icy  zn a leź li w ięźn ia  i o d ­
p row ad zili go  w raz z d o zorcą  d o  w ięzien ia  
m okotow sk iego . P o  w yjaśn ien iu  d o zo rcę  zw oi 
niono.

[TEATRY)
O pera.' godz. 17 30 —  „Faust*.
P o lsk i  —  godz. 18 —  „G rube Ryby*.
T eatr „Comoedia"  (S zw ed zk a  2-4): godz. 

18 „Portret Generała*
T ea tr M a ły  IM arszałkow ska 81): godz 18 

J*o co  d a lek o  szukać" .
T e a tr  P o w sze c h n y :  godz. 18 —  „Droga

d o  św itu*.
P rask i Teatr Rew ii: godz 17 i ! •  — n r

wia pt. „ N ajlep iej w W arszaw ie".
Studio  (K arow a 31): godz. 18.30 — „M io­

dow a 14".
T eatr ..L udow y' (Praga, ul T argow s 73) 

— “ prost D w orce W ileń sk iego  — cod z'en -  
a ie  o godz 19.30, w św ię ta  o godz 15 00, 
17 30 1 19.45 w eso ła  rew ia p. t.: „C oś p o  
chińsku".

C yrk (ul C hm ielna) — godz 1 9 4 5  --  no­
wy program .

Po p rzed staw ien iach  autobusy odw ożą  
p u b liczn ość  z teatru  P ow szechn ego  i „C o­
m oedia" d o  W arszaw y, a z O pery i Teatru  
P o lsk ieg o  na Pragę.

(K I IVA)
K in o  A tla n tic  — C hm ielna 33 — „P rzygo­

da w B udapeszcie" .
K in o  .,P o lo n ia ” (M arsza łk ow sk a 56) —

„Pow rót".
Rtno Syrena  — Praga, Inżynierska 4 — 

„Znachor".
K in o  „T gcta"  — Ż oliborz, Suzina 4 —  

„D w aj żołn ierze" .
P oczątek  jean sów  w k in ie  „Tęcza" o godz. 

16 ej. w p o zo sta ły ch  k inach o  godz 14 ej. 
W  n ied z ie lę  * św ięta  poranki o godr 12-ej, 

U w a g a :  B ile ty  u lg o w e w p rzed sprzed aży
d la  C złon k ów  Źw. Zaw i Org M ło d zieżo ­
w ych  d o  nabycie zbiorow o w  R adzie Zw. 
Zaw. przy u l T argow ej 15. oraz w  gm achu  
S traży  P ożarnej u l P o ln a  1 pok. 42 co ­
dziennie od 9 do 12-ej.

Za oddanie ostatniej przysługi 1 okazanie tyle serca zmarłemu 
Ś. P . CZE SŁA W O W I K ULIŃ SK IEM U

serd eczn e i n igd y  n iezap om n ian e p.v!z'< k ow afra  D yrek cji E l h trow n i, Z w iązkow i 
P olsk  ej Partii S ocja lis ty czn ej, Z arządow i Ligi I .sk ie j , P rey jac ie iom , K oleżan ­
kom , K olegom , w szystk im  w sp ó łp racow n ik om  i zn ajom ym  —  składa

1O0O ŻONA I RODZINA

Popierajcie prasę 
Socjalistyczna!

„Dyrekcta P. M. T. poszukuj mfodyćh sił technicanvch — IN ŻY N IE­
RÓW  TECHNOLOGÓW  1 TECHNIKÓ W  O UK O ŃCZO NYCH  STU­
DIACH M ECHANICZNYCH I ELE KTROTECHNTCZNYCH ORAZ  
TECHNIKA SANITARNEGO I KRESt ARZY, W  W ARSZAW IE I N A

W Y ) AZD.
Reflektanci zechćą zgłosić się do Biura Technicznego Dyrekćji Pol­

skiego Monopolu Tytoniowego w Warszawie ,ul. N ow y Świat 4, w go­
dzinach 10 — 14, składafeć jednocześnie podm ie i życiorys, napisane wła­
snoręcznie jak też odpisy świadectw z ukończonych studiów i referencji 
z pracy”.

W  sob otę  dnia 6  lipóa 1946 r. o  godz 21 09  
w dom u A kadem ickim , P l. N aru tow icza  5. 
w  sa li b a lo w ej C.Z.M. zabaw a taneczna p. t.

ZIELONY KARNAW AŁ P P S
D oebód  p rzezn aczon y  na u f u n d o w a n i e

■ i l a n d a r i
B ilety  n orm  n e 100 zŁ
d h  cz ło n k ó w  P P S  56 zł. 1685

OGŁOSZENIA DROBNE
DR. MED. SIEŃK O  KSAW ERY (z W arsza  
wy) sp ec ja lis ta  ch orób  sk órn ych  i w en ery cz­
n ych , pęcherza. P rzy jm u je: Ł ódź. ul. Ki­
liń sk ieg o  nr 132, w  godz. 12 —  2 i 4 — 6. 
T el. nr 205 55. 91

C E N Y  O G Ł O S Z E Ń :
Ogi wożenia drobne handlow e po 10 Zi za w v ra z . PoSżUtf 'w a n is  rodzin  pracy i zgu b y  

5 zł za w y ra z . R ek la m o w ę  1 m m  S /erók  aśęt 1 szp a lta  po 25 zł W tck śc  e 
-k -v in y m  40 z ł rVuatym d ru k iem  I M) proc. d *żej W n u i .e r i c h  n i-d> .ielnyćb

P
rei

50 proc. d  ożej Za term in o w y  druk  o g ło sz eń  A d m in istra c ja  n ie  o d p o w ia d a .

O g ł o s z e n i a  p r z y j m u j ą :  D z ts ł  o g łoszeń  .RóbótOika" — W a n z sw a  A) Jerozo lim  ‘ nr 121 P olska  A gencja Prasow a
Biuro O głoszeń  i R eklam  — W arszaw a tli P iaracktego 11 P laców k i „C zyteln ika ' w W arszaw ie: W iejsk a  14 Środkow a 7 M arsza ł­
kow ska 62. Nowy Ś w i a t  47 P uław ska 49 R ozd zie ln ia  gazet: Pl Inw alidów  (Ż oliborz) 2 y{m u n tow sk a  6 P o z n a ń s k a  58 Biura Orbi­
su : W arszaw a Al J erozo lim sk ie  39 , Praga ul Targow a 70 W oln ość” W arszaw a ul M arszałkow ska 95 S p ó łd z A gen cj’ Pra=o- 

GT O-P’ -  D ział Rekla oy -  u! Złota 4 D zia ł R eklam y S p ó łd z  W y d a w o leze i W yd aw n ictw o  L udow ę* — ul B agatela  10 m 35
te l nr 8 67 79 Brnro O głoszeń — Teofil P ie traszek . W arszaw a, u l W sp óln a  ar 30.

R E J A G U J F  K O M , TE  T B  -  06741 Nakładem Spółdzielni Wydawniczej „WIEDZA". Druk Spółdzielń:Wydawniczej „WIEDZA* „Robotnik" -  nr 1
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Szkuta choreograficzna
przy M oskiewskim Teatrze W ielkim

Polska — e k s p o r te r e m  s z k ła
Możliwości prod u kC f | i i@  naszego przemysłu szklanego

W  ciągu ostatnich dwóch wieków 
rosyjski balet wywalczył sobie palmę 
pierwszeństwa na wszystkich scenach 
świata, zdobywając sławę i szacunek.

W arto przypomnieć, że w roku 
1938 Szkoła Choreograficzna w Le­
ningradzie obchodziła dwustolecie 
swej pracy, a w r. 1948 Moskwa bę­
dzie święciła 175 rocznicę istnienia 
swej Szkoły Baletowej przy Wielkim 
Teatrze.

4375 artystów sztuki choreograficznej, 
co jest nielada rekordem.

Z GÓRSKIET ARMENII —
NA SCENĘ

Obok dwóch wyżej wymienionych 
zasadniczych grup —  Szkoła ma też 
kurs dodatkowy, uzupełniający, na któ 
rym są doszkalani — niejako* szlifo­
wani uczniowie regionalnych ośrod­
ków artystycznych.

K

Wystąp zespołu Aleksandrowa.

Moskiewska Szkoła prowadzona 
jest przez pedagogów choreografii tej 
miary, co Maria Kożuchowa, Maria 
Leontiewa, M. Parasow, Tamara Tka- 
czenko. Niektórzy, nie tylko dawniej, 
lecz jeszcze i dziś są ozdobą sceny 
Wielkiego Teatru, jednocześnie prze­
kazując młodzieży swą wiedzę arty­
styczną i zamiłowanie do sztuki — 
baletu.

6 ^ - 9  LAT NAUKI
W  roku bieżącym Szkoła Choreo­

graficzna prowadziła dwa kursy rów­
nolegle pracujące, — kurs zasadni­
czy —  dziewięcioletni, a drugi ekspe­
rymentalny — sześcioletni, skrócpny.

Do szkoły są zazwyczaj przyjmowa­
ne dzieci, mające 9 lat. Tym razem do 
klasy eksperymentalnej zostały przy­
jęte dwunastolatki. A w roku 1945 
po raz pierwszy w świat wyszła grupa 
eksperymentalna, którą fachowcy sce­
niczni określili jako niezwykle udany 
zespół artystyczny. Próba więc uda­
ła się w zupełności.

KILKA POKOLEŃ 
PRACOWNIKÓW SCENY

Nasuwa się pytanie, z jakich sfer 
rekrutują się młodzi adepci sztuki? — 
Otóż poinformowano mnie, że są to 
dzieci —  synowie i wnuki — robotni­
ków i pracowników .teatralnych. Ele­
ment właściwie najwartościowszy, bo 
zżyty ze sceną, mający tradycje teatral­
ne w krwi.

Dziś na kurs eksperymentalny uczę 
szcza 20 dziewcząt i 11-tu chłopców. 
Teraz przeżywają oni najgorętszy czas 
przygotowania do egzaminów i do po 
pisowego spektaklu, który zaważy o 
ich dalszych losach. Nastąpi tu bo­
wiem ostateczna eliminacja, gdzie za­
błysną talenty, lub zgaśnie nadzieja o 
sławie.

PROGRAM NAUKI SZKOŁY 
CHOREOGRAFICZNEJ

W  dziewięcioletniej Szkole Chore­
ograficznej w ciągu długich dziewię­
ciu lat młodzież poza specjalnymi 
przedmiotami i poza zajęciami prakty 
cznymi zdobywa średnie wykształce­
nie. Po zapoznaniu się dokładniej­
szym z programem szkoły nabieramy 
szacunku i podziwu dla tych młodych 
pracowników sceny, dla ich mrówczej 
pracy, zamiłowania i wytrwałości.

Oto w każdym tygodniu 12 godzin 
pochłania klasyka —  4 godziny taniec 
charakterystyczny, — 4 godziny ryt­
mika, — 4 godziny sztuka aktorska,— 
2 godziny duet taneczny. To już jest 
26 godzin w ciągu 6-ciu dni. Do tego 
dodać należy muzykę, sztukę szmin- 
kowania i fechtunek. Poza tym przed­
mioty ogólno - kształcące w zakresie 
gimnazjum. Nie zapominajmy też, że 
młodzież bierze udział w repetycjach 
Wielkiego Teatru, oraz w niektórych 
przedstawieniach.

OSTRA SELEKCTA
W  chwili obecnej Szkoła Baletowa 

ogółem posiada 337 uczniów. Rok ro­
cznie przychodzi do niej około 60 no­
wych adeptów sztuki — kończy na­
tomiast 20 — 25, albowiem ostra se­
lekcja materiału ludzkiego jest najiep 
szą metodą, wyłuskiwania talentów i 
eliminowania plew.

R. Zacharów poinformował nas, że 
w ciągu 170 lat pracy Moskiewska

Widzimy tu utalentowaną artysty­
czną młodzież z dalekiej, górskiej i 
słonecznej Armenii, widzimy córy Ka­
zachstanu i Tadżikistanu, które w cią 
gu dwóch lat pracy zdobywają wyż­
szy szczebel doskonałości artystycznej, 
by po tym czasie wrócić do kraju ro­
dzinnego i tam krzewić kulturę kla­
sycznego tańca.
ZE SZKOŁY NA DESKI SCENY
Dziś Szkoła przygotowuje się do o- 

statniego przedstawienia eliminacyj­
nego, a zarazem popisowego, które 
będzie zamknięciem roku szkolnego.

Jednoaktówka baletowa pod tytu­

łem „Śnieżka”, reżyserowana przez ba 
letmistrza Workowickiego będzie o- 
statnim szkolnym spektaklem, skąd 
młodzież wyjdzie na „prawdziwe” sce­
ny. „Śnieżka” jest bajką opartą na mo­
tywach ludowych, do której muzykę 
skomponował, nie kto inny, tylko 
Piotr Czajkowski. Poza tą jednoaktów 
ką, uczniowie wezmą udział w ogól­
nej scenie baletowej dla całego szkol­
nego zespołu.

WYJĄTKOWE TALENTY — 
DO WIELKIEGO TEATRU

Przed trzema laty młoda Maja Kli- 
siecka, jeszcze na długo przed ukoń­
czeniem Szkoły Choreograficznej, wy 
stępowała w Wielkim Teatrze jako so 
listka w tańcach grupowych, zwraca­
jąc na siebie uwagę specjalistów — 
teatrologów. Taniec jej posiadał lek 
kość wirtuoza, a zarazem głębię prze 
żyć — plastycznie wyrażającą wszyst­
kie możliwe uczucia.

W  r. 1945 Raisa Stryczkowa po u- 
kończeniu Szkoły odrazu trafiła do 
Wielkiego Teatru, gdzie teraz czaru­
je mieszkańców Moskwy swym nieco­
dziennym wdziękiem.

Jeśli podczas lekcji patrzymy na tań 
czących uczniów, wydaje się nam, te 
wszyscy tańczą jednakowo dobrze — 
dopiero po dokładniejszym przyjrze­
niu się konstatujemy fakt, że każdy z 
nich posiada swe własne cechy indy­
widualne, które przykuwają uwagę 
widza.

Tak np. Tamara Tucznina tańczy z 
temperamentem — ogromnym wdzię­
kiem i smakiem —  jest to ulubienica 
baletmistrza K. Golejzowskiego. Ta­
niec jej jest burzliwy i dynamiczny.

Konstanty Stanisławski słynny ak­
tor i reżyser rosyjski powiedział kie­
dyś, że największą sztuką, jest żyć na 
scenie.

Otóż Moskiewska Szkoła Baletowa 
w najwyższym stopniu daje tę umieięt 
ność swym uczniom, zapalonym adep­
tom choreografii —  przyszłym sła­
wom wielkich teatrów świata.

Gz.

W  Polsce czynnych  jest 55 hu t szkła, w, 
czym  w ręk ach  p rzed sięb io rców  p ry w atn y ch  
pozo sta je  5 zak ładów  i ty leż z n a jd u jem y  hut 
spółdzielczych. W  ram ach  C entra lnego  Za 
rządu  P rzem ysłów  M ateriałów  B udow lanych 
czynnych  jes t 21 h u t na leżących  do Z jedno 
czen ia  P io trkow sk iego , 14 hu t i sz lifie rn i 
do lnośląsk ich  o raz  2 hu ty  w ielkopolskie 
W szystk ie  te h u ty  z a tru d n ia ją  ogółem  około 
13 tys. p racow ników , w śród  k tó ry ch  d a je  się 
odczuw ać b ra k  sił w yso ' o kw alifikow anych .

W  nied ług im  czasie rozpocznie  się zgodnie 
z p lan em  k asow an ie  drobnych , m ało w ydaj 
n ych  hu t, zn a jd u jąc y ch  się  w c en tra ln e j P i l  
see, a  u ru ch o m ien ie  w zam ian  około  15 .u 
now oczesnych  zak ładów  n a  D olnym  Śląsku.

W  chw ili obecnej w ysiłk i om aw ianego  hut 
n ic tw a  id ą  w k ie ru n k u  w zm ożenia  p ro d u k  
c ji szk ła  p łaskiego, n a  k tó re  jes t na jw iększe  
zapo trzeb o w an ie  naszego ry n k u  w ew n ętrzn e­
go, n a s tęp n ie  u ru c h am ia  się p ro d u k c ję  b u ­
telek  d la  M onopolu Sp iry tusow ego, k tó ry  do 
te j  p o ry  p o k ry w a ł swe zap o trzebow an ie  z 
h u t p ry w atn y ch .

Co raz  w iększy  nac isk  k ład z ie  się n a  p ro ­
d u k c ję  szk ła  b udow lanego  i dachów  s z k la ­
nych (cegły ze szk ła  będ ą  używ ane jak o  
śro d k o w a w arstw a  m u ru ). O sta tn io  u ru c h o ­
m iono p ro d u k c ję  izo la to rów  wys. n ap ięc ia  — 
czynione są  rów nież  s ta ra n ia  o k u p n o  licen ­
cji fran c u sk ie j n a  p ro d u k c ję  teks ty lii szk la ­
nych ; jes t to  rzecz now a, m a ją ca  jed n a k  sze­
ro k ie  zastosow anie ,, p rzed e  w szystk im  dla 
w yrobu  b ie lizn y  sto łow ej, pończoch  dam  
sk ich  i n ic i szk lanych . N ajw iększe ilości szkła 
n eu tra ln eg o  (kw aso i ogn ioodporne) p ro d u ­
k u je  się w h u tac h  jelen iogórsk ich .

Tstnleje duża  ro zp ię tość  m iędzy kosztam i 
p ro d u k c ji szkła a cen ą  p łaco n ą  p rzez  o d ­

b iorę  jest to w ynikiem  dużego oddalen ia  
o środków  p ro d u k c ji od  m ie jsca  n a jw ięk sze ­
go z zw ania  szk ła  o raz  w ysokich  k o ­
sztów  tran sp o rtu .

P rzem ysł szk lan y  n ie  m a zasadn iczo  t ru d ­
ności su row cow ych; da je  się jed y n ie  o d czu­
wać b ra k  b o rak su  i kw asu  fluorow ego, k tó ­
re g o  nasz  p rzem ysł ch em icz ry  n ie  jest na 
razie  w stan ie  d o sta rczać  w zapotrzebow a 
nych ilościach .

Nasze mc 'liw ośp i p ro d u k c y jn e  są  n a s tę ­
p u ' ;ce: 1.275.000 bu te lek , -  tony  szkła s to ­
łowego, 41,9 ton  szk ła  ośw ietleniow ego i 16(1 
to n  specja lnego , n ie  licząc p ro d u k c ji szkła 
okiennego.

Jeśli chodzi o zbyt p ro d u k tó w  szk lanych , 
to w te j chw ili jed y n ie  do ZSRR e k sp o rtu je ­
m y bu te lk i p iw ne  i w inne, b a io n y  szk lan e  
i sto łow iznę o r a i  w n iezn aczn y ch  ilościacn  
szkło p łask ie  i w alcow ane.

C zynione są jed n a k  s ta ra n ia  o zawarcie w  
te j dziedzin ie  um ow y handlowej i  Anglią; 
m am y w szelk ie w aru n k i po tem u, aby jak o  
e k sp o rte r  w yrobów  szk lanych , w ejść  na ry ­
n ek  eu ro p ejsk i, a  n aw et św iatow y.

OSTATNIA NOWOŚCI O DEKABRYSTACH
i  h e r c e n i e , P r e k u r s o r a c h

PRZY’JAŹNI POLSKO - ROSYJSKIEJ

C. BOBIŃSKA

W WALCE Z CARATEM
Str. 32. Cena zł 26.—

PAŃSTW OW Y INSTYTUT WYDAWNICZY 

1081 W arszawa, Targowa *3

K to  ch ce  k ie ro w a ć  f a b r y k ą ?
Ministerstwo Przemyślu poszukuje kandydatów

Departament Szkolenia Zawodo­
wego Ministerstwa Przemysłu ogła­
sza wpisy do Państwowego Techni- 
cum w Bytomiu.

Absolwenci kursu, który trwa pół­
tora roku, otrzymują świadectwo 
zawodowy tytuł technika ruchu. 
Szkoła kszałci: techników) górni­
czych, hutniczych, maszynowych, 
narzędziowych, planowania kalkula-

Grochów-Marymont 1:1 (1:1)
Drugie derby stolicy

Z aw ody w czorajsze  dw u k a n d y d a tó w  do 
zajęc ia  pierw szego m ie jsca  w II g ru p ie  ro z ­
g ryw ek o  m istrz , kl. A O kr. W arszaw skiego  
ściągnęły  n a  S tad io n  W P  około  3.000 zw o ­
lenn ików  tych  drużyn , p rzy  czym  w iększość 
s tan o w ili G rochow ianie.

Do zaw odów  pow yższych obie d rużyny  
zm obilizow ały  n a jlep szy ch  zaw odników , a 
M arym ont śc iąg n ą ł n aw et B orow ieckiego, 
k tó ry  m a jeszcze lew ą ręk ę  w gipsie. Skład 
G rochow a: A ndrzejkiew icz, K alinow ski — 
M aruszkiew icz, C hybow ski —  K rzym ow ski
—  Stykow ski, P ię ta k  —  Szulc — H a u to n  — 
Izy d o rzak  —  C ieciera. Skład M ary m o n tu : Żu- 
chow ski, R ylik  —  K ołtun iak , M atuszew ski — 
Szczaw iński I — S tankiew icz, Szczaw iński II
—  C hudzikiew icz —  S taw icki — B orow iecki
— Olszew ski.

D ru ży n a  G rochow a w idać dobrze  p o d p a ­
trzy ła  dw udn iow e gry  „ P a rty z an ta " , bo  za 
s to sow ała  w czora j system  „W M “ i to naw et 
sku teczn ie . W  całości G rochow ianie byli lepsi 
od M arym ontu  i gdyby n ie  do sk o n a ła  o b rona  
b ra m k a rz a  Żuchow skiego, M arym ont zeszedł 
by  z bo isk a  bezw zględnie pokonany .

W  p ierw sze j połow ie gry  G rochow ianie 
p rzew ażali i często zn ajd o w ali się  pod b ram  
ką przec iw n ika . O ddaw ane s trz a ły  albo  były 
słabe, a lbo  staw ały  się łupem  b ram k arza . 
D opiero  w 28 m in. Izy d o rzak  z k ilk u n astu  
m etrów  strze la  n ie  do o b ro n y  b ra m k ę  dla 
G rochow a. Podn iecen i u tra tą  b ram k i gracze 
M arym ontu  z ry w ają  się i o trząsn ąw szy  się 
spod przew agi G rochow a ru sz a ją  do a taku . 
W  32 m in. B orow iecki z p o d an ia  O lszew skie­
go z da lek a  o d d a je  o stry  s trz a ł n a  b ram k ę  
i ze s trza łu  tego zdobyw a b ram kę. S tan  1:1. 
O dtąd  ju ż  rzadko  n ap as tn icy  M arym ontu

Woda— Powietrze— Słońce
'KS „ S a rm a ta "  po przezw yciężeniu  wie 

lu tru d n o śc i rozpoczyna w sobotę  dn. 6 bm 
o godz. - - rz y s tr  k lubow ej na  W ale 
M iedzeszyńskim  (przy p laży  B iu ra  W czasów) 
sezon w ioślarsko  - p ływ acki. W  p rogram ie 
spuszczenie n a  wodę k a jak ó w  tu rystycznyzn , 
k tó re  zbudow ane zostały  przez członków  kin 
bu i o trzy m ały  nazw ę „S arm aciak a" . Po czę 
ści o fic ja lne j i sp o rto w ej odbędzie się zab a­
wa taneczna d la  członków  k lubu i gości. 
W szelkich in fo rm acji udzie lać  będzie na m iej

Szkoła Baletowa „jwprodukowała” scu k iero w n ik  sekcji w odnej ob. K uczyński.

s trze la ją , gdyż u p ra w ia ją  g rę  solow ą, na  p o ­
kaz i oczyw iście bez re zu lta tu . N apad  G ro­
chow a n a to m ias t p rzep ro w ad za  szereg  sk o o r­
dynow anych  akc ji, k tó ry m  jed n a k  b ra k  w y­
kończen ia , odd an e  s trza ły  są  niecelne. U Gro 
chow a lew a s tro n a  w y p ad a  lep ie j od p ra ­
wej. B ardzo  dobry  lew y pom ocnik  S tykow ski, 
k tó ry  cały  m ecz g ra ł o fiarn ie , a  p o d an ia  je ­
go do  n a p ad u  by ły  do k ład n e  i celow e. O po 
m ocy M arym ontu  tego pow iedzieć  n ie  m ożna. 
N iem al w szystk ich  graczy  cechow ała  chao-

tyczność w  grze, n ied o k ład n o ść  w  pod an iach , 
o d b ijan ie  p iłk i na  ślepo, byle da le j. W n ap a  
dzie Staw icki zaw iódł całkow icie  i jego gra 
głow ą osiągała  n iezam ierzone  cele. O lszewski 
z an ad to  w ykorzystyw any , n a jczęśc ie j g ra ł 
so lo  i w końcu  trac ił p iłkę . D rużyna  M ary­
m o n tu  m usi w ięcej po p raco w ać  nad g rą  ze­
społow ą, bo  n ie  na każdym  m eczu, b ram k arz  
m oże być tak  dysponow any  jak  w czoraj. Za 
wody p ro w ad z ił ob. A leksandrow icz.

Ltn.

Lekkomyślność Polskiego Zw. Wioślarskiego
uniemożliwiła Jugosłowianom start w Bydgoszczy

ZEBR YDOW ICE (tel. wł.). P rz y k ra  n ie ­
sp o d z ian k a  spow odow ana lekkom yślnośc ią  
Polskiego Z w iązku W ioślarsk iego  sp o tk a ła  e- 
k ipę w iośla rzy  jug o sło w iań sk ich  p rzybyłych  
w czora j do g ran icy  po lsk iej. W ioślarze , któ 
rzy  p rzy jech a li w raz  z U borem  zostali za 
trzy i i, gdyż ja k  się  okazało , zam ierzali 
p rzy jech ać  n a  reg a ty  w ioślarskie, k tó re  odbę 
d ą  się 6 i 7 lipca  w Bydgoszczy, leg itym ując  
się jedynie... zaproszen iem  do wzięcia u d z ia ­
łu w reg a tach  nad esłan y m  im  przez Polski 
Z w iązek W ioślarsk i. W izy w jazdow ej n ie  ao 
siadali i byli p rzek o n an i, że o trzy m ają  ją  na  
g ran i Po lsk i Zw iązek W io śla rsk i m im o, iż 
zn- są  w szystk im  zw iązkom i i klubom  
I < isy w ydane przez MSZ i P U W F  odnoś 
nie w yjazdów  sportow ców  zagran icę  i p rzy  
jazd u  zag ran icznych  sp o r to w e 'w  do 
n a k azu jące  co n a jm n ie j n a  3 tyg. p rzed  term . 
p< ’ la ra n ia  o z ez " i- '* n ie n a  w yjazd lub 
sp row adzen ie  d ru ży n y  obcej po  uzgodnien iu  z 
Państw ow ym  U rzęd -n W y'-’ o -- in ia  F izyc:- 
i o, zb o jk o to w ał te p rzep isy  i an i się nie

zw raca ł ć . P U W F u an i do MSZ lecz o;; 
czył się do w y słan ia  zap roszen ia . W sku tek  
tego lek ’ om yślneg • PZ W  ek ipa  spor
tow ców  jug o sło w iań sk ich  n a raż o n a  n a  d u je  
p rzykrości, a publiczność  pozbaw iona  m ożno 
ści o g lądan ia  dob ry ch  zaw odn ików  ju g o sło ­
w iańskich , co było by  n iew ątp liw ie  lastąp i 
ło, , by  Po lsk i Z w iązek W io śla rsk i p o s tą ­
p ił w m yli obou :ązu jący ch  przep isów , ktY 
rych n ik o m u  łam ać, an i lekcew ażyć n ie wol-

LEKKOATLECI JUŻ SIĘ ZJEŻDŻAJĄ
W czo ra j rozpoczął się z jazd  uczestn ików  

lek k o a tle tycznych  zaw odów  elim inacy jnych  
przed w yjazdem  na m is trzo stw a  E u ro p y  w 
’’’sio. W czo ra j p rzybyli zaw odnicy z Białego- 
<■’ ’ u i częściow o z K rakow a. Ogółem  zgłoś1- 
to sw ój udzia ł w zaw odach  116 zaw odników  
i 30 zaw odniczek, co s tanow ii rek o rd  w sw o­
im  ro d zaju . O rg an iza to rzy  te j w ielk iej im pre 
zy spodziew ają  się, że na  stad io n ie  W P  w 
dn iach  6 i 7 bm  p ad n ą  now e rek o rd y  polskie

torów, obróbki metali, elektryków i 
chemików.

Kandydaci muszą wykazać się 5-cio 
letnią praktyką zawodową. W wy­
padku braku kwalifikacji można za­
pisać się na kurs wstępny, k tó ry 1 
trwa 20 tygodni.

Wiek kandydatów od 25 do 40 lat, 
wyrobienie społeczne i zawodowe i 
możność powołania się na referencje 
jednej z partii politycznych, nawet 
w -wypadku, gdy do partii nie należą.

Pierwszeństwo mają kandydaci 
skierowani przez Rady {Zakładowe, 
a będący na t. zw. płatnych urlo­
pach.

Nauka w Technicum jest bezpłat­
na wraz z całkowitym utrzymaniem 
i mieszkaniem. Zapisy przyjmuje się 
w W arszaw ę — ul. Pankiewicza 3, 
w Łodzi — Żeromskiego 100, w Poz­
naniu — Słowackiego 22 i w Byto­
miu — Plac Sobieskiego 1 w termi­
nie nieprzekraczalnym 9-go lines br.

Mimochodem

Stała komunikacja lotnicza
Warszawa—Sztokholm — Warszawa

W  dniu  9 bm . odbęć ’ ’ się p ierw szy  lot 
i k ładow y n a  lin ii W arszaw a — Sztokholm  
—  VT- -  -aw a, in au g u ru jący  sla łe  połączenie 
lo ln icze  sam olo tam i PL L  „L ot", na  te j trasie .

Lo-y odbyw ać się b .d ą  raz  w ty;; 'n iu , -ve 
w to rk i wg następ u jąceg o  rozk ładu .

-  " o t  z O kęcia W arszaw ie  o S ' ' r’ '  '  r* 
no —  p rzy lo t do Sztokholm - godz. 11.45.

O dlot ze Sz’o k h o lr  o godz 15 ej przyi.it 
do W arsza-'-y  - -  łz. 17.45 — czasu  polskiego 

K u-su jące  n a  tej tras ie  sam oloty ’ •
kiego T  —arzystw a ..A^A", przy la ty w ać  będą 
do W arszaw y  zgodnie z dotychczasow ym  roz 
kładem , raz w tygodniu , we czw artek  o godz 
15 ej.

Petarda
Afam k ilku  przyjaciół, k tórzy nie boją się 

mnie wcale. A  to źle.
Chciałbym, na ten przykład, żeby m i się  

pierwsi kłaniali, ustępowali miejsca w  tram ­
waju. A  oni w nos się śmieją.

Chętnie korzysta łbym  z ich m ieszkań, kra­
watów i zapasów alkoholu, lecz do tego ko­
nieczny jes t prestiż, którego niestety nie 
mam.

Postanowiłem  nastraszyć ich jakoś ł  w 
ten sposób zmusić do uznania mej hegemonii.

W sukurs p rzyszły  mi wrodzone zdolności 
techniczne.

W ynalazłem  wspaniałą petardęI
Pierwsza próba udała się znakomicie: 

w szystkie szyby w m ieszkaniu w ypadły.
W ieść o tym  dotarła do mych przyjaciół 

szybko  i zrobiła odpowiednie wrażenie. Za­
częli patrzeć na mnie z szacunkiem, na bri- 
dża odtąd przychodzili łam. gdzie fa chcia­
łem  i w porze przeze mnie podyktow anej.

U miejętnie podsycając krążące o w yna­
lazku wieści, urosłem znacznie w ich oczach.

Wówczas, by zagiąć ich zupełnie, urządzi­
łem  praktyczny pokaz działania m ej pe­
tardy.

Zaproszeni przyjaciele stawili się 
ktualnie za miastem, na wybrzeżu niewiel­
kiej sadzawki, skąd zawiozłem ich łód*a na 
sam środek.

B yli nieco zdenerwowani p o d —*** mej 
przemowy, zapowiadającej ogłuszenie w szyst­
kich ryb i raków w obrębie otaczających nas 
wód. Prosili nawet, by dla pewności dać 
spokój i zawrócić do brzegu, lecz nie dałem  
się ubłagać.

Mimo kuszenia mnie obietnicą nabyeia pół 
litra i trzech św ieżych ogórków, rzuciłem  w 
toń mą wspaniałą petardę!

Huk był jakiś m niejszy, niż w m ieszka­
niu. G dy rozwiał się obło-zek dymu, u jrza­
łem płynącą po powierzchni nieżywą rybkę  
z gatunku płotek. Przyj, ,-iele orzekli, że 
rybka nie jest pierwszej świeżości i trochę 
podjeżdża.

Ogórków ani pói litra nie kupili a żegna­
jąc się wspomnieli od nierhi enia. że w spra­
wach bndżow ych będą odtąd decydować sa­
mi.

I feraz m yślę czy aby nie pokp’iem spra­
wy? Może lepie/ b do na stra■ hach p, prze­
stać i żadnej prńhy nii rnb<ć?

Tak, tak... Przehuluwaiem, psiakrew
A TOM

*


